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Pewnego dnia, a była to akurat Wigilia, Titka obudziły dziwne odgłosy 
dobiegające z kuchni. Wstał i poszedł sprawdzić, co się dzieje. 

CIACH, CIACH, CIACH! To mama kroiła coś z zapałem.

– Co robisz? – zaciekawił się Titek.

– Kroję grzyby na farsz do uszek – odpowiedziała mama.
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– Do uszek?! Nie chcę żadnego farszu w moich uszkach! – Na wszelki 
wypadek Titek zatkał uszy łapkami.

– Nie do twoich uszek, tylko do małych pierożków, które wrzuca się 
do barszczu i je. – Mama uśmiechnęła się i dodała: – Dziś Wigilia. 

Przyjdą do nas dziadkowie i zjemy uroczystą kolację.

Policz, ile uszek zrobiła już mama. 

Poleć książkęKup książkę

https://sensus.pl/rf/titek5
https://sensus.pl/rt/titek5


• Kup książkę
• Poleć książkę 
• Oceń książkę
• Księgarnia internetowa
• Lubię to! » Nasza społeczność

https://sensus.pl/rt/titek5
https://sensus.pl/rf/titek5
https://sensus.pl/ro/titek5
https://czytalisek.pl
https://czytalisek.pl/r/82KBY
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